
Jak odmieni  zły los? Marek miał wiele, lecz zć  
własnej winy stracił niemal wszystko. Zostało mu 
tylko uczucie do Karoliny, lekko nawiedzonej 
ekolo ki walcz cej o ochron  wilków. We dwojeż ą ę  
próbuj  zacz  od nowa. Uciekaj c od miasta ią ąć ą  
przeszło ci, wyje d aj  razem do górskiejś ż ż ą  
samotni, by spełni  dawne marzenia o yciu wć ż  
zgodzie z natur  i lud mi. Szybko okazuje si , eą ź ę ż  
nie b dzie to łatwe. Niektórzy mieszka cyę ń  
okolicy nienawidz  wilków prawie tak samo jaką  
Ukrai ców.ń
„Pisanie "Samotno ci wilków” było dla mnieś  
podró  do krainy młodo ci. Dawno temużą ś  
trafiłem po raz pierwszy w Bieszczady, wtedy 
jeszcze puste i naprawd  dzikie. Jak wieluę  
ówczesnych młodych ludzi szukałem tu przygody 
i kontaktu z nieska on  natur . Dopiero naż ą ą  
miejscu odkryłem, e przyroda ledwo zd yła naż ąż  
nowo obj  w posiadanie ziemi  spustoszon ,ąć ę ą  
gdzie jeszcze niedawno t tniły yciem ludneę ż  
wsie, zanim spłon ły, a ich mieszka cy zostalię ń  
zabici albo wygnani. Kiedy po latach moi 
bohaterowie pod aj  tymi samymi cie kami,ąż ą ś ż  
nadal jest dziko i pi knie, ci gle te  kr  poę ą ż ążą  
lasach stare widma.” [Marek Hanry]


